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Wychodzi codziennie o godzinie 5-ej rano. 

Gdańsk tworzy nowy senat. 
ociał-demokraci -liczą na · zwycięstwo. 

Przypadnia im w udziala stanowisko prazyd<Jnta i wic<Jpr<JzydBnta senatu. 
I 

c.- -· Odalisk. 26 grnCłrra. 
.... A1eacJa Tele9ralksa. 

Narady w sprawie stworooni.a nowego 
senaitu. opafl'tego na rocjaltdemo~h. 
te.rutnmi I Ii'berała'Ch, rrwa!ą w clla!lS'ZYm 
dągu. W edłng ilnfonmcyj ~mych 
kół gdańsk.łilch - SibanoWI~ prezy~ta 
senatu przypaclme prz.edSt1CUW1ilcilel-Ow\i soc
Jal-demokratów, jako najs1ilLniilejszej pa!rt}i 
w nowvm sejm!e gdlańsk~m. Na wicel>re
zydenta senaitu. ma być paw~my równic.Z 
rncjał-demokrata, poscił Gel'I., który już w 
;atach 1925-26 p:ia:sltowaI to stooowffisk<>. 

NIEMIECCY PRZYJACIELE. 
f>olsb ArencJa. Tele11:raflczna. 

J 

Gdańsk, 26 gmdnffia:. 
Utworzony tu. z.ostał lromilfet zrożonv 

t przedstaiWicielJ wszystk!ilch stronnfuctw 
n~ermeckiich r ocgamfilziacyj p.oilliitycznych z 
wyjątkiem komunistów. Ut.wooizoone ko
m'i't:etu tego ma na ce1iu u.1!v.~Zienfue w wol
nem mreśdle tov:airzystwa przyjadl6t Ligi 
N~rodów. CharatkterystycZll1em jest, ż.e do 
komiń:etu órga·n~fnego weszlif nawet 
przedsta w.idele tllalCionaU.s1:6w ruiemiiei:
kich, którzy jesz.ezie t>~eda'V.r.oo brurt!a.ln5<c i 
wdynaimie nap.adlałl!i na Ugę Nwrodlów. 

ODAŃSZCZA NJE INSTRUKTOWAMI 
. WOJSKOWYMI. 

Polllca ArencJa Tete11:raflcma. 
Gdańsk, 26 grnd!n@a. 

Prze'd k'.illktl ~lącami przedm1Dotem 
akcjli dyplomatycznej była SłJ(I'awa p.oiw()

ktiruia przez rZ3,d Bohwii misji wojsko
wej w charakterz.e mspektora annj'i repu
blilki Boliwfr. W myśl posta1n'()IWi1eń tmik.ta· 
tu wersalshlego - Ni1err..cy nJile mają pra-

Złoto dla Polski. 
Polska Age.noja Telegrafi.czna. 

Odańsk. 26 gro.dnia. 
W sobotę przybył z Nowego Jorku 

statek ,Polonia" z ładunkiem złota, Wał'· 
tości 3 miljonów dolarów, przeznaczo
ne~o dla Polski. Transport ten pod kon
trolą funkcjonariuszów polskich przewie
ziony został koleją do WarsnwY. 

WALDAMARAS O LITEWSKIM GABI-
NECIE KOALICYJNYM. 

Polska Areacla Teleitraflcm„ 
Gdańsk, 26 gruania. 

Z Kowna aonoszą, że Waldemaras o
świadczył przedstawicielom prasy, że po 
świętach podejmie narady w sprawie u
tworzenia gabinetu koalicyjnego. Wal
'demaras wysuwa warunek, aby chrześci
jańska demokracja nie wysyłała do per
traktacji ani dr. Bystrasa ani księdza 
Krupaviciusa, ponieważ obaj oni obrazili 
Waldemarasa. Od socjaldemokratów do
maR;a się on, aby zerwali ostatecznie z li
cewskimi emigrantami, bawiącymi za
~anicą. 

UKł.ADY MIF;DZYNARODOWE. 
Polska A;rtn::fa Teleiraflc~a. 

Genewa, 26 lrTitdlnfu.. 
Rzad angi:elsk'i P.rz:esta1 do se'l<'l'eltiaJrjatu 

~enerailnego Llgi dfa celów re1tsitraqli i o
::-loszenia teks.ty noit om:z u1kit.a.dów między 
narod(nvych, zaw:vrtvch 7 n.astepuj·ącemi 
'irajamr: Jiflc;znarnją, Stanami Zjedn.oczonc
!r.i Ameryki' Pótn. f ranc.ią, kakiem, kró
l~twem S. H. S. >i Sz.'\J.llOCja.. 

'\J:a wysyłać misyj wojs<kowycli. Zakaz 
te:n zainteresowane czynruiik.i obes.zlty w 
ten sposób, że powoPano oficerów i pod
oficerów po.Jicj;• gdiańsk'.!ej do tej mi~jlil. -
Obecnre p!!Słtla dooos:ią, że w skład1zl!1e tr;j 

misji znajduje s~rę 12 oficerów dr podi!iceTów 
polticji gdańsldej . Pol!ilcja gdiańska, jruk w<i'a
domo szkolona je-s._t wcdil'ug reguJamimu 
W"ojskowego. 

---~:o::---
' . 

Baua~ na n101ta HowalZliSkiHB m ~wielle ~O(lo,zeń. 
Stan zdrowia chor<Jgo ni<J budzi poważniejszych 

obaw. 
Tel. wt. „Kuriera Łódzkiego". 

Warszawa. 26 grudinila. 
Potw-0my napad, Jakiego dokonali na 

osobę Adolfa Nowaczyńskiego nłewykry
d dotychczas sprawcy. w dniu 23 b. m. 
nie przestaje interes.ować szero~ie koła 
społeczeństwa. śmiertelnie p0ranionego 
Nowaczyńskiego przewieziono z własne
go mieszkania do lecznicy „Omega" pr.zy 
Al. Jerozolimskich. gdzie oddany został 
p<>d troskliwa opiekę lekarską. 

Badania. przeprowadzone w dniu 25 h. 
m. (pierwszy dzień świąt) przy zastoso
waniu prześwfotleń roeńfienowskkb, wy
kazały i ustaliły, że Nowaczyński odnióf'ł 
bardzo ciężkie uszkodzenia ciała, ałe nk~ 
grożące poważnieJszemi komplikacjami. 

Lekarze stwi~rdzili, że-czaszka jest sit. 

nie potłuczona, okryta drobnemi ranami 
1 guzami, ale kość nie uległa przebiciu. -
Silna opuchlina nie ustępuje, a stan p0waż 
nie uszkodzonego oka znacznie się p0pra· 
wił, oko bowiem okazało reakcję świetl
na, co dowodzi, że nłe zostało ono znisz
czone całkowicie oraz, że istnieje nadzie
ja utrzymania go. Nerw wzrokowy nie 
LOStał przerwanJ1 • 

W pierws'Zym dniu po napadzie Nowa
czyński zaniemówił. Wczoraj w godzi
uach 5 - 7 po Pol. był on powtórnie ba· 
liany po odzyskaniu mowy przez pr-0kn
ratora SiewierskfPgo. Należy za?.naczyć, 
że pierwlltne badania przeprowadzał pro. 
kurator Wójcicki, który tei zajął się pro
wadzeniem śledztwa. 

Temperatura chorego 37,7 st. 
, 
Swięta w Zakopanem. 

Zawody narciarski<? 1 ow. 1 atrzański<Jgo. 
(Acencla Wschodnia) 

Zakopane, 26 grudnia. 
oa kilku ani w Tatrach i w Zakopa

nem wieje ciepły wiati:-halny. W gó
rach śniegi stajały. W Zakopanem pa
nuje silna odwilż. eTmperatura utrzy
nuje silna odwilż. Temperatura utrzy
poWYżej zera. 

Ruch w Zakopanem olbrzymi. Cu
kiernie i kawiarnie przepełnione. Już w 
przeddzień wigilji przybylo tutaj z róż· 
nych stron kraju dwa tysiące turystów. 
Mimo uruchomienia pociągu specjalnego, 
wszystkie inne pociąsz:i, jak i wymienion~· 
są przepełnione pasażerami. 

Podczas świąt bawił tutaj słynny te
nor poski, Jan Kiepura. który opuścił Za -

kopane, udając się do Sosnowca, a na
stępnie do Wiednia. 

REZULTATY SKOKÓW. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Zakopane, 26 grudnia. 
Dziś otwarty tu został sezon zimowy 

sekcji narciarskiej Towarzystwa Tatrzań 
skiego. Skoki odbyty się na Krokwi. 
Warunki · atmosferyczne byty złe, . wiat 
silny wiatr halny. Rezultaty skoków by
ty stosunkowo słabe. Najdłuższy był w 
skoku Lankosz - 43 metry. Poza kon
kursem skakał trener norweski Simon
sen, który skoczył na 56 metrów, lecz z 
upadkiem. Publiczności zebrało się du
żo. 

Ponqra tajemnica ałębin oceanu. 
Zaloga lcJdzi podwodne; „S1" w zamkniątym grobia. 

Waszyngton, 26 gruania. 
Nie porzucając nadziei, aby członko

wie załogi zatopionej łodzi podwodnej 
„S. 4" mogli jeszcze pozostawać przy ży, 
ciu, sekretarz stanu marynarki Wilbur w 
towarzystwie kontr-admirała Hughes3. 

uaał się Clo Provincetown celem naraClze
nia się z oficerami drużyny ratunkowej, 
Wilbur oświadczył. że próby ratunkowe 
czynione będą dopóty, dopóki tylko pro
wadzenie operacyj w miejscu zatonięcia 
łodzi okaze się mozliwem: 

Rokowania Hiszpanii z Portugalia. 
Układ o obowiqzkow<Jm rozfemstwi<J. 

Polska A1encla Tełenafta.. 
M2dryt, 26 grudn:ila. 

Prowadzone pom~dzy łiiise.pair.ją a Por 
tugalja. rokowanja w spraWiie zal\va.rClila n
ktadu o obowiqzkowem rozjemstwie po
~unii~te zostały już tak daleko, iż układ 
ten zr.stm1i1e zapewne podpils.any w naj
błrższych dniach. Pod'{)l6ując ten układ 11~-

szpanja posuwa sń.ę da!lej po linojli pollilt'Yki 
pokojowej. za!naugurnwanej prz.ez ł!lrak· 
tatv, zawarte ze ~zwajcairją, Włochami i 
Bclg,ią. - Na pod:sitawre tych traiktató»v 
wszellde ewentualne za:tairgii~ mogące wy
niknąć między uktadająct'.m!i stę stronami 
zata·tw:one zostana w sposób p.rm':nny 
l!a drn9ze r_ozjemst'W\a. !iiimpanga prwn,.; 

• 

WSTRZASY PODZIEMNE W RZYMIE. 
P•,Jska Agencja Telegraficzna. 

Rzym, 26 grudltllia. · 
vzi,ś zanotowano tu wstrząŚltlli1enia pod~ 

zi'emne. których oglllilSko zniajdc--wa•to si~ o 
2-0 kim. od mi'asta. W~iVrz~\śnienia te urwa
ły 4 mi'tmty. 

NIESZCZĘŚUWY WYPADEK AR
TYSTKI. 

Polska Agencja Telegraficzna. 
Berlin, 26 grndini'a. 

tmme. 'IJe scen bed!ńskich artystka -
tancerka Lucta K1ileselhausen uleg~a dziś 
wveczorem c!ężk':.emu wypadkoiW\i popa
rzeni1a. Gdy w mkszikanitu wybuchł po.ia.r 
a.rtvstka · znajd.owała siię w larz.i1ence. Na 
~:kutek zajęc•ia sit; sukni odniimsta ooa ci~i
kre obrażenilla na dtełe i w 5lta1nie groźnym 
e;dwlieziona została do szpiM.a. 

DEFICYT FRANCUSKICH KOLEI 
ŻELAZNYCH. 

A~encja Wschodnia. 

Paryż, 26 gru'dnła. 

w czasie obraa senatu nad budżetem 
sensację wywołalo sprawozdanie towa
rzystawa kolei żelaznych, które dowo· 
dzilo, iż koleje w ciągu r. b. przyniosły 
Cleficyt. \V czasie dyskusji nad tą kwe
stją zabrał głos minister robót publicz
nych, Tardieu, który oświadczył, iż żad
ną miarą nie zgodzi się na to, aby wpro
wadzono podwyżkę taryf kolejowych. 
Clomagać się będzie natomiast, aby wpły
wy na kolejach podnieść mniej bezpośred 
niemi i mechanicznemi środkami. 

POŻYCZKI DLA PRZEMYSŁU JAPOŃ· 
SKlfOO. 

Acencla Wschodnia. 
Tokio, 26 grudnia. 

R'ząa japol1ski postanowit udzielić 
'drobnemu przemysłowi i kupiectwu po
życżek, asygnując na ten cel 40 miljonów 
jen. 

Potyczki te będą at ugoterminowe i o
procentowane b2-rdzo nisko. Ubiegać się 
o otrzymanie ich mogą firmy, które po
niosły straty podczas krYzYSU bankowe· 
go z kwietnia r. b. 

Pożyczka rządowa ma na celu umo
ż1iwienie przemysłowi i kupiectwu uisz
czenie się jeszcze w r. b. z zaciągniętych 
zobowiązań. 

TRZY OFIARY NIEZWYKŁYCH MRO· 
ZóW. 

-· ----~~~·--- --- ·Praga, 26 gnronia. 

Na szosie, w pobliżu Morawskiej 0-
strawY, przechodzący robotnicy kolejowi 
znaleźli ciała trzech mężczyzn, którzy 
najwidoczniej upadli ze zmęczenia wśród· 
nocy i zmarzli. Wszelkie zabiegi, zmie-i 
rzające do przyWrócenia przytomności 
ofiarom niezwykłych jak na czechosłowa 
ckie stosunki mrozów, spełzły na niczent 
Przy nieszczęśliwych nie znaleziono żaa
nych dokumentów, ani nie stwierdzonC' 
tożsamości żadnego z nich. 

czi anafogrczną IJODtlfy•lCę ~nffez w sto
sunku do państw pio;tud1rn10wo - amerykań· 
skkh. W pomedizliBltek w ~teirstw.ie 
spraw zagranicznych naS'tąpi wymiana. 
'dokumentów ratvfikacyjnycl1. podl{)Bsanet 
ostatnio konwenci'i rozjemcrej z republ.ilk•!. 
chiff~dską or.w; taik!ilej samej s rep!Ubłillq u-1 
rugwajską. ·' .•... 
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Polityka „świstka papieru". 
Od chw'JJH, kiiedly B:i'SmMk „ż,elazny 

lianclerz" podkreśli!l z cyniJcmą szczeroś
cią, iż wszelkie tra!ktaity są dlań tylko 
„św,istkiem pap.i'em", poł!iltyka ni.emilecka 
trzymała się tego wskaza:ruia wp.rost jak 
testamentu narodowe-go. 

Tradycję tę zdlOłano już cl!otychcz.as 
znaczniie wvdoskooa!l!ić i uz.upel1ntić. Trak
rat wersalski bowi'em i wsizyisifKliie ilnre zo
bowiązania sta~y s1ię cfila I'liiiemi!IOC i~tn!·e 
„ś,,~:stkiem papieru". Taiktyka rządlu nte
mDeckiiego w stosuniku do traktatu wer
salskiego trzyma silę ltiy'ch samyc.h J.iiJnij wy 
tycznych, ookreślo1I1ych wileikową trady
cją Bismarka, jedynó'e fume olrolilcmoś:;i 
zmusiify N~.emcy dJo przyjęd1a i1nnych form 
dzia'łania. W ·grnne:iie rz.oczy teorja „świ<S.t
ka papieru" panuje dz~':ś w pollittyce ruilemi.e 
cknej tak samo jak painQIWafa w polliltycl! 

„ f ryderyka W3iel'Mego i Bismairka. 
Od pierwszych chw5n po iiawarcdlU po· 

koju Ni1emcv rozpocz~ty en·ergilcżną wal:
kę z traktatem weirs.ailskim. W tej walce 
pomocne s1:1a~y się Niłemcom brand, ~ v: 
tvm ńrakta.che poczyniilooo. Wykonalnlite j.e
go wairunków rO'Zil'ożono bow~em na tak 
d'ługi okres czasu i poddano taik skompli
kowa1J1ej kontroll 00!1 międzyinarodloiwych, 
że ni'c dz.!iWnego iiż spoiłeczeństwo ntlemi1e::: 
kie, a v: pjlerwszej llftrnji czyminlfil rządowe 
poczęły żyć w przekonanJu, ~ będz.iie mo
żna nie wypełnJ!ć macZ;nej części p!I"Zyj~-
1ych pod przymusem zoborwliązań. 

·Już z chwiolą ogtoszel1Jila wan1111ków 
tra'ktatu wersalskiego podnliióst siię w ca
łych Nhemczech wi1elki krzyk, że traktat 
ten jest niewykonalny, że doprowadzi 
N~emcy do znpelnej ruiiny i na gwaint za
częto udowadn.5ać w na1różnqlejszy sposób, 
że zachodzi konij1eczna potirzieba jego re~ 
wizji. 

W tym kierunku też rozWli1ni•ęto 0ilhr zy 
m1•ą, do d'z.rś dnlia trwająca. piropagandę w 
całej f.nropi'e. 

Jeszcze przed podipi:sam1tcm pokoju, 
przekonali się Ni;emcy, że w sprawach, 
które niie dotyczą bezpośred'tltilo interesów 
angi1elskicb iieh <;><pór może dać pożądane 
wynik!. Spekulując tedy na różmcach pa
!ityczri.ych wśród :rljantów i starając sk; 
pozyskać Anglję, z:aic.zęlii Nilemcy powoli 
: svstemaitycznii.e podm~nowywać traktat 
wersaJ5ki1

• 

W sprawlile V1rydlant'.1a przestępców W;.>
]ennych Niemcv pe raz p1ueirwszy uzyska· 
łv na•rusz~nite traih.i'l'Jtu wersaJlski·ego. ~ -
\Vskutek wvsi.tków nDemieckruch sprawa 
~a utknęła wówczais zupetrui!e i z.akończyt:t 
się jedynfie lekk:.em ukairana1em k i'lku pod
rzę"dniejszvch osob:lstośd, podczas gdv 
gtówni sprawcy wojny z W 'Rlhelmem II na 
czele do dziś dnia. pozostają na wolnoś~k 
IJ edinego z nich nair ód n•ilemńled<ii gJ.ocyf:
kując w.:doczn:e zbrodn1i:e wojenne wy
rii1ós! nawet późni.ej do godnośc'i pre·zyde1• 
!a republi'.ld. . 

Naruszeni1em traktrubu wersalskiego by-
ło również nh?.dlozwo.Jone wkroczenie 
woj1sk n11emi1eckid1 'Jl' 1920 roku do Zag!t;
biia Ruhry. Byt ro p i1envszv t11~cpirzyja:znv 
l<rok N~emi·cc względem fra:rucjr i ~9Undlej4-
ce~rn pokoju. . 

~ \V ciacrn na.gtęprrych latt oo. każdym 
kroku wd&iimy usiułowani!Ja memiieckliie do 
Piewyp.elnuerui>a, a n.a.wet obalenfJa brakta
w wers:.tlsk~ego. Wbrew posfamo\vtileru:IOm 
trakfo.tu, redukującym Cl!rmję ntilem5.ecką do 
100.000 żoln1terzy, C.~lągle wvchod_lzą oo. jaw 
wvpadki potajemnej fabrykaicji br0t.111!,, P·:1· 
tai1emnego zbroje-nila, tworz.e111iia cora'Z b 
nawych organi•z.acvi y,rojskowych i W?gó
le usiitow:rni'a do wskrzeszen~a dawineJ PO· 
tę g-i m:l '.tt:arnej. . . 

Sztuczne bankrodwo Nlilem'IJOC s\yeg0 
_'z:i.su m:::ito jedyn'ie na celu 111i·ezapfacer.ie 
franc H odszkodowań wojennych. Dążeni~ 
to \\· idz:mv po dzi:eń d'Zli~11ejszy. 

Rzad niem iecld w walce z traktatem 
\'.' crsal skim z\.v.rnca sń~ g.tównile priieciw 
Polsce. Przyznanlf.e nas;z.emu. państwu wv · 
diartvsr mu n!egdyś dzn1e:Jni1c ogłasza jako 

Cierpiący ~a zaparcie. - Nie
dowierzajcie wsaystkim środkom roz
walniafo,cym tak szumnie reklamowa· 
nym

1 
idyż bezskuteczność ich iest zna

na; jedynie tylko Cascarlne Leprince 
asuwa skutecznie najuporczywsze za
parcie i wdraża kiszki do prawd~iwe! 
działalności. Dawka: 1 lub 2 p1~ułk1 
wieczorem podczas jedzeni!. Sprzedaż 
we wszystkich aptekach. Cena zł. 4.60 
u flakon. Nie należy dowierzać środ
kom zastępczym. ?raw4ziwe . tylko w 

1 polskiem opakowantu: białe htery na 
'. .iebieskiem tle. 

g watt i stale akcentuje że z.rem t'ych nlie 
zrzeka się i kiedyś upomni się o niie zbroj
ną ręką. W tym też k!e-rnnk:u ~dą d!zls!aj' 
~lówrrl:e wysitk:. przybieraijąc maskę tak 
z.w. „ofenzywy palmjowej". Niemcy s:\
dzą, że jeżeli uda Slilę rm zrol:ńć wyłom w 
tra1ktacFe wersa.Js.foittn ~ rnzysfoać rewi,zj<; 
iswych granfilc wschodni.eh to tern s:amem 
otwilera się d!oga d!o dals'Zych zdobyczy, 
a kuedyś znpe-łnego wyzwole'Ilfla SJię z krę
pujących w!~ów tego tlralktait!u. 

Szczególnile w jaiskrawy sposób naru
sz~ją Niemcy w stlosuruku db nmiejsu,.ości 
polskilej w Nkmcze-ch dloityczące poofuno
w~ienii.a trakta1tu weirsalsklilego, a nawet 
par. 113 swojej własnej konsfytucjli1, nie 
dając tej mntejsz'Ośdi pols:kilej żadnych 
praw narodbwyd1, poz.baW!ii'ając ją równo· 
uprawn:einrua Językowego i wychowania 

sz:kofoegio w jczyku ojczystym, tamując 
wkońcu jej rozwój narndowy i żyoile po
Jityiczne w przew!dz '..a-nych trakta!tem gn-
11'.ca.ch. 

Rząd niemiecki biierze udzlał we \VSZY 

Ze świata. 

stki.ch n.iemBeclciJcll VOC.ZY·IlAlłl·iach odiwe
towych i w ca.te! propaga1I1dizWe pirz.ecFw 
Polsce, f!.nąnsując naiwet in-edootę pa-uską 
w naszym kraju, której ostartecz.nym ce
lem jest oderwaniile zia.cho<lrnnch ziem pol
sk~ch od Maderzv. Rząd ruilemilecki wkoń
..;u uczestniczy we ws.zystkkh iJntrygach 
międzyna~odiO'wych, S'lefJet'IO'W'ait1'Ycll prze
ciłwko pokojow~. a mlilltonorn impetrja:lis
tów prus'klilch tr,skno do gwia1townych 
zm?alfl poliityiczriych. 

Niemcom uśmiiecha Slilę baird'ZO ob~
nre traktatu w.ersailsikliiego, a w perspek
tyw.be wywoła'111i·e wojny powszechnej, któ 
raby przynFosta ilII1 , odirodz.eń.ie" i wl!ac:!z.ę 
nad światem. Wyobraźnea nJilemffledrn ma
luje obrnzy po·dnoszącej słfę pottęgi prtt5-
ki1ej na gruz.ach framcjJ r PoJ:sik.i 01az wzbf 
~ająceg-o s'.ę w przestworza oza:mego arta 
pruskiego. trzymającego w po1krwawlo
vvch szponach ... strzępy tralktatu wersal
.sk~go. 

L. Łydko. 
---;:::;:--- ' ~ 

Nowa Phryne w sądzie w Paryżu. 
Przed jednym z sądów paryskich ro

zegrał się przed kilku dniami ostatni akt 
prawdziwie paryskiego procesu. Chodzi 
o sprawę młodej aktorki, pani Morangi<;, 
którą dyrektor teatru zaskarżył o odszko 
dowanie ponieważ nie zgodziła się wy
stąpić calkiem nago. 

Pani Morangis jest młodą, piękną ko
bietą, która już częściej grata w operet· 
kach i 'rewjach większe role. Przed pót 
rokiem zawarta umowę z dyrektorem je<l 
nego z paryskich teatrzyków, w myśl 
której zobowiązała się grać każdą rolę, 
jaką jej dyrekcja wyznaczy. Przyszło 
do wystawienia nowej rewji p. Morangis 
przydzielono w niej dwie role. Miała wy 
stąpić jako Budha i Jako Najada całkiem 

·nago. Pierwsze przedstawiene odbyło 
się bez przeszkód i p. Morangis odegrała 
obie role. Jednakże przed trzeciem przed 
stawieniem oświadczyła, że nie może wy 
stąpić ani jako Budha, ani jako Najada, 
gdyż przeziębiła się. Dyrekcja dała jej 
kilka dni urlopu. Po tym terminie p. M1J
rangis zawiadomiła dyrekcję, że wogóle 
nie myśli występować na scenie. w ko
stiumie Ewy, .i.;dvż to nie jest zgodne z 
jej przekonaniami moralnemi. Również i 
mąż jej, którego w tym czasie poślubiła , 
zabronił jej występować nag-o na scenie 
Dlate~o zaż:.ldała unieważnienia umowy. 
Dyrektor zaskarżył ją wtedy do sądu. 

Obrońca artystki, Adrian Peytel za · 
znaczył, że dwa powody, jeden materjal-

nej, drugi moralnej natury, które podała 
jego klientka, uważać należy za wystar
czające do unieważnienia umowy. Dla 
m?odej kobiety nie jest rzeczą przyjemną, 
pokazywać się nago wobec tysięczr~ch 
tłumów. 

Adwokat dyrektora teatru Georg Her.t 
zauważył, że p. Morangis w chwili pod
pisyWania umowY zdawała sobie prze
cież sprawę, że będzie musiała grać i ta
kie role. 

Po dyspucie między oboma aawoka
tami, sąd udał się na naradę, poczem wy
dał wyrok, umotywowany następująco: 
Przedewszystkiem stwierdził, że mate 
zaziębienie, nic jest wystarczającym po
wodem dla niedotrzymania umowy choć
by chodziło nawet o WYStąpienie nago na 
scenie. Zastrzeżenia natury moralnej wy 
dają się sądowi nieuzasadnione. P. Mo· 

Pani Morangis jest młodą, piękną ko
kiem nago i dopiero wtedy spostrzegła 
że jest... nagą. Co się tyczy męża, to 
przecież ten musiał wiedzieć, że arty
stki w paryskich teatrzykach nie wystę
pują w ... futra~h. Sędziowie, jednem slo 
wem uważali , że p. Morangis zależy głów 
nie na zerwaniu umowy i wyraziwszy 
pogląd, że p. Morangis nie była upraw· 
niona do wzdragania się przed wystąpie
niem nago na scenic. skazali ja na zapła
cenie dyrektorowi odszkodowania w WY· 
sokości 24 tysięcy franków. 

Olbrzymi zak„ad leczniczy d Berlinem. 
Pięt tysię~y chory, h. -D~ieci, starcy, suchc~ ni r;.y, warjaci. -
Obłąkane E<obiety. - F urjaci. - Ludzie z ·~ spojrzeniem 

zwierząt. - Medycyna na usługach cierpsą~ej ludzkości. 

W pobliżu Berlina znajduje się mia
steczko-zakład leczniczy Buch, jeden z 
największych tego rodzaju zakładów na 
świecie, urządzony podłuf?: najnowszyc)J 
wymagań nauki i zaopatrzony we w szv
stkie zdobycze współczesnej techniki le
karskiej. 

Zaktad mie$ci m. in. oddziały dla dzie
ci, sanatorjum dla starców (jest ich tam 
1.000), pawilony dla tubcrkulików, ohla
kanych1 itp. Ogólna liczba „pensjonarzy" 
tego smutnego zbiorowiska Judzi nie
szczęśliwych przekracza pięć ty_sięcy 
osób. . 

Zatrzymajmy się przez chwilkę w od
dziale dla umysłowo-chorych. Napewno 
każdy ze ·zwiedzających te czy inne za
kłady dla obłąkanych przez długi czag 
potem nie mógł się pozbyć prześladujące ·· 
go io jak ciężki koszmar wrażenia tej 
przerażliwej n ędzy istnienia ludzkiego ja
ia jest widok ludzi szalonych. Szcze!{ól
niee przykre wrażenie sprawiają kobiety 
wariatki, daleko groźniejsze od męż· 
czy zn. 

W obecnym pokoju pozbawionym 
wszlkich sprzętów ruchomy~h widzi
cie tłnm nicszcześliwych istot. które na 
widok obccg-o cofa!ą sic trwożliwe w kąt , 
jak spfoszone stado baranów. Długie, 
poczoch rane włosy, niechlu jstwo w ubie
rze. odurzająca chw ilami orzeraźliwa 
gadatliwość . tych kobiet, głośne okrzyki 
z ust jednych, cichy szept innych - ot.> 
garść wrażeń na pierwszy rzut oka. 

Nagle zaśmieje się któraś, gardłowym 
mocnym uśmiechem. Wtoruje jej zaraz 
śmiech obłąkany części towarzyszek -
inne zachowują spokój, nie reagując na tę 
szaleńczą wesołość, która każdej chwili 
zamienić się może w placz wstrząsający 
lub zakończyć atakiem furji. 

Z furjatarni obchodzić się trzeba naCler 
ostrożnie. To też do cel, w których sie 
oni znajdują dozorcy wchodzą po trzech 
razem. 

Straszny jest wzrok tych ludzi, wzrok 
przypominający chwilami spojrzenie dzi
kiego zwierzęcia, zmuszający do odwró 
cenia oczu, wzrok który wywołuje 
dre~zcz trwogi. 

Duży procent wśród tych nieszczę
śliwców stanowią luetycy, u których w 
następstwie niewyleczonej choroby zro
dzit się obted. 

Na podstawie doświadczenia lekarze 
twierdzą, że z pośróc;l chorych na para
liż postenowy około 85 proc. bywa ule
czalnych, przy stosowaniu systematycz
nej kuracji. 

W ychodzi się z tego królestwa cier
pień ludzkicli pod wpływem niezapomia 
nych wrażcr1. Jedyną pociechą może 
być świadomość k~o, że dzięki wielkim 
zdobyczom wicdzv niesiona jest ulga w 
cierpieniach tvm nieszczęśliwym, którzy 
stracili rozum ludzki. 

---.--

Nr. 354 

co· .. dzień 
n_iesie? 

&PUGZleR 

27 
Wtorek 

ij4 

DZIŚ: Jana Apost.Ewan2. 

JUTRO: Młodzianków 

-:--
W°Hh6d 1łolica 7 4ł 

Zacll6d. słolica 15.30. 

Wschód klięt. 9.52. 

z„h6d k1i,t. t9.46, 

Ołu,oł~ d11.i 08.09. 

Przybyło daia O.O\. 

NOMINACJE W POLICJI ŁÓDZKIEJ. 
W wigilję świąt Bożego Narodzenio. 

zostali w policji łódzkiej awansowani: 
naczelnik wydziału śledczego p. Stani
sław Weyer z komisarza na nadkomisa
rza, z2stępca naczelnika wydziału śled
czego i kierownik II brygady śledczej 
p. Wadaw Mika z podkorflisarza na lrn
misarza, kierownik V brygady śledczej 
p. Złotkowski z aspiranta na podkomisa.
rza. 

Komenaant policji na powiat łódzki p. 
f ranciszek Nowak awansowany zosta? ~ 
podkomisarza na komisarza. (p) 

POSIEDZENIA RADY MIEJSKIEJ. 
- 6 i 7 U-ei sesM pos'iledzerifa Radv 

.\1.i'ejsk'.ej odbędą Sliię w czwa<rtek, dnia 29 
l; m. w saE posi'e<lzeń Ra<lly Milejskiej 
przy uliicy Pomorsiklilej 16. 

Z KOMISYJ RADZIECKICH. 
\V ~rodę t. j, dlnff1a. 28 grnd'm•a 1927 r. 

n godz. 19-'tei p:unktuamile, w silecmbile ra
dz:,eckiiej, Pomorska 16, I piiętro, od'będ.zh~ 
~ię pos.iedzeruie radl'Zlileckiiej komiisji :fi!nans0 
wo - budżetowej. 

Na porządku dzńie!l!Ilym: 1) spraiwa u
poważni enta Magiisitlratu do wystaiwieni:a 
krótkotermilnowyich wiekslii gwarancyj
uych w kwociie Z'ł'odych 836.000 tytutent 
zabezp:1~czcniia. nabycia prze·z miasto czę
~ ci nowej cmi'Sji akcyj Sp. Akc. , Łódzkie 
Towarzystwo :Elektryczne"; 2) sprawa 
podjęcia z Banku Oospotki..rstwa Krajowe- , 
go pożyczki krótkoterminowęj w kwoc i~ 
zlu1tych 1.000.000 na poczet uchwatloni:-J 
prz,cz R.adę dtugot~inowej pożyczki in· 
westycyjnej. 

Tegoż dnfa o godlz. 20 w,i,ecz. w s~e
ozrlib»e radzdleckiej odlbędzrile sdię pooied'zenle 
Konwentu Seniorów o a41J;!Jogiiicznym po· 
I ządku dzi1ermym. 

ZMIANY W TARYFIE TOWAROWEJ. 
Wobec wprowadzenia w ciągu ub. r . 

szeregu uzupełnień i zmian do obowią- · 
zującej od dnia 1-go stycznia r. b. taryfy 
towarowej Ministerjum Komunikacji o· 
pracowało nowe wYdanie tej taryfy z 
uwzględnieniem wszystkich zmian, co w 
dużym stopniu ułatwia orjentowanie się 
w taryfie klientom kolei i administracji ko 
lejowej. 

Komorne dla mieszkań 
iednopokojowych. 

Rozporznclz.e.rniie Prezydent/a Rzp~:itej z 
dnfila 19 grudnia r. b. zaw~era wi:rost staw
k: procento,vej komoirnego dila md0eszk:u'l 
~ednopolwjowych, z,!.ożOlłlych z pokoju i 
kuchni lub samego tylko pokaiu, bądź i;;a
mej kuchni na dals.zy 0krres C'Zasu do dnii:t 
;i(l czerwca 1928 roku. 

TELEGRAMY NOWOROCZNE. 
Do dnia 31 b. m. urząd telegraficzny 

przyjmuje depesze gratulacyjne noworo
czne do Ameryki wedfug specjalnej tary
fy z jednym z ustalonych tekstów, przed
stawianych w okienku urzędu. Cena de
peszy wynosi zł. 9. (b) 

- V* ii 

Ceny miejsc: W dnie powszednie na 
wszystkie seansy, zaś w sobotę. niedz:ielę 
i święta od godz. 2 do 3 po południtl 

I m. '75 gr. II m. 40 gr. III m. 30 gr. 

W ·soboty, niedziele i święta od godz. 3 
t>Ot>oł. I m. 90 ~r. II m, 50 l!r. III m. !fr. 40 
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, Dnia 25 b. m. zasnął w Bogu, po ciężkich 

SwiE:temi Sakramentami naiukochańszy mói mąż, 
cierpieniach 

nasz ojciec, 
opatJzony 

brat, teść, 

dziadek, pradziadek, wui i kuzyn, 

-Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi we wtorek o godz. 6-ej wiecz. z domu 
żałoby przy ul. Piotrkowskiej Nr. 124 do kościoła gw . . Krzyża. W środę zas o godz. 10-ej 
rano odbędzie się nabożeństwo żałohn~ po którem na1tąpi wyprowadzenie zwłok na stary 
cmentarz katolicki. J 

O smutnym tym obrządku zawiadamiają krewnych, przyjacińł 
w nieutulonym żalu 

i znajomych pogrążeni 

OZIALALNOSC PATRONATU PR4.W· 
NEGO. 

Dzi1ata1ność Patronatu PrarwnegQ pirzv 
Wydziale Opi1ek!i Spolecznej Magilsłtatu 
m. ł.o.ctzi w ciągu Bstopada r. b. prz1edsta
wiala się cyfrowo w sposób następujący: 

Wpłynęło podań w sprawaich: o ali
menty - 76, odszkodowanrre za prncę -
!OO. odszkodowanl•e z.a nkszcz;;~l~w~ \\' „_ 
p<t dki - 24. o eksmi'sję i korr:'°'1'1ne - 35, 
majątkowy1ch - 31, o seprurację i rozwo
'dy - 5, nzna111h z.a zma.rłvch -- 13. róż
u.vch - 40, czy1i raz,em wpłynęło sp.raw 
- ~~24. 

Z poiwyhze! l~cznv ~rurai1wi1ono: polu
hown~e - 6, wyro;:7ono powództw - 47 
wri.ies'ooo .skairg apel.acvir:ych -- 6, napi
sano różnych podan --· 17, iu1terwcnjowa
no do urzędJów w 11 sn„~·l·J:ad1, wyj~d;1a
no obroń.:-ów - 10, ziałatw~ono ustnie -
11 O, sk:~rowano do a1lct z p-owodu niiezgło
szen'.ia się petentów - 10; razem zatat
wi1ono 217 spraw. 

NOCNE DYŻURY APTEK. 
Dziś dyżurują apteki: N. Epszteina 

(Piotrkowska 252), M. Bartoszewskiego 
(Piotrkowska 95), M. Rozenbluma (Ce
gielniana 12), Gorfeina (Wschodnia 54), 
J. Koprowskiego (Nowomiejska 15). (b) 

• 
Zona, dzieci i rodzina. 

Akcja przedwyborcza w Łodzi. 
Prace obwodowej komisfl' wyborczej w pełnym toku. 

Komus.arz wyborczy p. sędz:ila Korwir:1-
Korotkiewiicz zwołał pos~edzenrlie oikręg0· 
wej kom1sji wyborczej, na ki6rem oma· 
w~ano szereg spra:W, związ,a;nych z pra· 
cami p-rzygotowawrz.emi do wyborów. -
Rozpatrywano sprawę nomlilnacji czfon
ków poszczególnych obwodowych kom:
syj \vyborczych. Okaz.ailo s1iię Ż'e już w 
pi•ewszych dn:i1a1;;h roz:syłanila tych nom;
nacyj, szereg osób z.akc:muniilkowru!o, iż 
włożonych na nlch obowio,zików pdniić nie 
może. Po zbadta·nalU po;wyższych re:zygna
cyj srtwi:erdzonQ, !i w hvtitej częśc;i są ont! 
usprawi1edll!ir\vi10ne, wobec czego wywią· 
~ala się rlyskusja nad sprawą zapelniiien!a 
luk w sk!adz~e komiisyj obwodo,vych. --· 

l Jchwalono opracować d1odiatkowa. lJistę 
kandydatów, co do których iStnJifeć będzie 
pewność, że obejmą ond czynności tych 
~'złonków kom~tsyj obwodowych, którzy. 
;,:rzekli się swych maindatów. Następn~ie o· 
rnawi:cvno spraw<; odbycia konferencji z 
wszystkimi przewodln;1czącymi obwodo
wych koml'Syj wyborczy;ch i ilch zastęp · 
..:.ów. Zatniaru \'ego zain'.1edamo, gdyż sala 
Uady MI.e;skiej przezruaczooa na zebratn!c 
przewodrdczacy:h kom~1svj obwc1dowy.:h 
jest zbyt szczupl::I.. by p.omiieści 'ć s;ę w nieJ 
mogli jeszcze zasitęrcy kh. \Vre~z.c:i·e u
.::hwalono, by ob"\Yodiof'\ve kom'isj.e wyb::>r· 
cze rozpoczęlv normaJną swą pracę w d. 
"17 b. m. (p) 

Tragiczne skutki nadużycia alkoholu. 
17 ~letni chłopiec po pijanemu popelnil samobójstwo. 

Tragiiicz:nv wypade•k, będacy skutkiem 
r.ai<lJużycia ailkoho1lu wydlairzył się onegda! 
w d'omu przy ulicy Si.enktew!ie2C1. 61. Do 
zamfoszka:lego tamże 17~1etn:iego fnvruna 
Lohrera, syna portjera fabrycznego, priy
szM w odW'iedzmny koledzy jego Boru:h 
ttelnbechter oraiz ~jak.i Clerperrt. f.rw!n 
Lohrer w czasie przyby~ia kolegów był 
)uż piljany. \V pewnej chwili pomiędzy 
chlopcami doszło do ostrej Mótni. F.rw.in 
Lohrer wyjąt nagle z kieszeni r1!wolwer 
i zax:::zal slt:rz.elać do kolegów. Na szczęści~ 
chybit Przerażeni kole.<llzy uoiekl1 z miiesz 

kama. Wówcz'M. Lohr'er ochtoinąt, a że ko
Iedizy poMegl:, po pol!cję, chwycił wisz.:\CY 
na ściłan.iie ftowe1r, nabi~ go i wystrz~Irr1t so
Me w usta. Po pant mi'r.utach wró.::i.t!1 1icl111 
bochter i Ge·rp.ert z pol·iciantem. Zastali 
broczącego krwią Lohrera le:l4cege w 
stanie n&eprzyh1mnym na pndłodzc. Za
wezwano pogiotowie ratunkowi_•„ którego 
kkałl'z przywiózl niesz.częśFW:\ ofiarę al
koholu w star.ile veznadz:e~nym :ia szpita
la ma'łżonków Poznańsk; •~h. \Vla<lze poli
cyjne wdlrożyły energiczne dochodz,enie. 

---o 

Kon~uren[i mennin pańUwowei w ootnnku. 
likwidacja bandy fa/szerzy . pieniądzy. 

\Vladze śledcze oo .ifuższe~o czasu u-
• ~;'.!fl ·~ aly na,braf:ć na śhd falszerzv bar1k
r:otlw 20 1 100-zlotowych; któn; w o!brzY 
m ' t~I '.ic.ś~i })(}!::!Wlib s~1.; na ~erenh~ woje
wóC:z:iwa łódzki,cgo. vVobc:; te~o. !ż fał
szerze przeni1eśli d'Zi~alność swą również 
na województwo wairsz~wskie, pollcja 
łódzka lącz.ruie z urzędem śledczym w 

\V airszawie rozpoczęły . wspólną akcję 
!ledztwa . 

\V ubiegłym tygodnITu posternnk~ polL
cyjne na granicy województtwa lód>zk!ego 
1 warszawskiego zauważyły przejeżdża· 
j::..ce dwa wozy nakryte slomą. Wob-ec te
go, iż furmani nie mogN się wylegitymo
wać, aresz.towa.no ich i odstawiono do naj 

bliższego po.sterunku, gdizie wozy wstatv 
r.oodane rewi•zj!. I oto na wozrach z.:nale
z;i•ooo części maszyn i sztance do wybi!ja
nia pi-eniędzy. furma:nów wraiz z ma,szy. 
llami odstawi10no dJo \Vairszawy, gdzi,; 
wzięci w krzyżowy ogi.eń pytań zezmali, 
że są wspólnLkami p.oszuki'Wainej bandy 
falszerzy pi ·eni·ędzy. 

Przy aresztowainych furmamach zna· 
le-z·ilono dokument, z którego wyn;lka.ilo że 
ma.szyna mjafa być odstawi1ona do w!aś
c;!dela restauracj; w Karczew.ie pod \Var
szawą niejakiego Zauma:na Szajmaina, kt1} 
rego również a-resztowano. StW'LerdzomJ, 
że Szajman sprov.-·adzJ1t p.rzed dwoma la.ty 
z W~edn.!la. maszynę drukarską do fatsi;o
wania banknotów, maszyna ta jed!nrak w 
cz.asi1e przewozu kole.i1ką wąskot01rową zo
srnła wykryta prze.z władze i skonfiisko· 
wania. Dalsze śledztwo wyka;zafo, że Szaj 
man stał na cz,ele świietn!re zorganilzowa· 
ne5 szajki fałszerzy piien~ięd!zy ,posila dają· 
\:ej setki agenrtów we wszystkUch mi•as
tach Rzeczyposp0i!t!lfej. Po stwierdzeniu 
!ego władze przystąpdQy do aresztowań w 
r óż.nych mi1cjscowościia.ch, m. i1n. w Łodzi , 
w Wa.rszaw,i·e, w Ka-:rrczewi!e i Otwocku, 
gdz:ile zna:Iezi,ono w:oolki1e zapa,gy fałsyftka
tów. 

DODATKOWA KOMISJA POBOROWA 
Jutro urzędować będzie dodatkowa 

komisja poborowa przy ulicy Traugutfa 
10 dla urodzonych w roku 1885 do 190.J 
włącznie, którzy w dniu 1 siernnia za-· 
mieszkiwali w obrębie komisarjatów 1, 2. 
4, 7, 10, 12, 13, 14. 

Na komisję winni stawić się ci, któ
rzy dotychczas nie mają UPegulowanego 
stosunku do służby wojskowej, nie J?OSia
dają książeczki wojskowej i nie stawali 
przed komisją poborową. (b) 

TOGI Dl A S.EDZIÓW I PROKURA TO-
. RóW. . 

Mi1n.isterstwo Sprniwfil00!1rwoścd zaproje 
ktowało wprowadzienre urz~d!owego strJ
jn dla sęd.z.iiów : prrokUJratoców. 

Tog! przeznaczone dfa sęd<zriów mają 
być ko·loru cz.a.mego, dla prokur<':'torów 
zaś buraicz'kowego. Kos.my zwtiiąziane z wy 
da,tkam! na ten cel wynDosą okol•o 1 mili. 
złotych. Mi111ri:site:rs;two zamfilerza ilnowacj:; 
tę. ze względu na wysoką sumę, wp.rowa· 
C.zać stopni'owo począwszy od na:jwyższei 
mstancj.!, sądowej. 




